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z  Wiednia d. 16. Października. na ftrockim gruncie rozwozie w o d ę ,  a tniesz-
T. C. K .  M • raczył Janowi hrabi Stadnie- kańcy tych przedmieść z  wdzięczności błogo- 

iiemu konsyliarzowi nadwornemu p r z y  C. K .  • .sławią najłaskawszego Monarc ę ,  ze p r z y  
navwvższev inftancyi sprawiedliwości, god- ftaranności o dobro całego panftwa, n,e zap.o- 

• J e  aktualnego C. K .  podkomorzego naytaaka- mina o M M .  poiedynczyck gromad i przez
aKtuatnego v s k o r ą  pomoc uprzedza ich prozby.

Wrey udzielić. • , - ■ Poddani parafii Unterrozbach i przyleg-Do wyznaczoney nadworney kommillyl roaoan t y  y  5
do ..łożenia u ilaw y  wenlowo h a n d lo w y  raczył łoSci Mit.erozbach odda. J. C. K .  M c. w  nay-

J. C . K . M .  nayłaskawiey przydadz niższey pokornieyszey offiarz. d w ,  k w .ty  n » w o . e . n ,
A u f t r y i  b a n d lo w o -v łe x lo w e g o  sąd u  ra d cę  Jana p o ż y c z k ę  ro k u  17 9 4  W  k w o c ie  42 r y n . 39  k r , ,

Michała de Zimmerl p rze z*  w z g lą d  . na lego w  k tó ry  to dar patryp tyczn y  J. C. K . M. nayła-
tey mierze wiadomość. „ ' e k a w t ó r p r z y M  raczył.

1 c  K  M ftaraiącv f i^ z a w s z e  czynić ' Z  Pragi donoszą pod d . - u  t. m . , ze tam
n W  swnln. wiernym p A * . , a osobliwie A r c y  X i ę  Jme Karol dma zeszłego o godzinie 6

n h ‘ - ŁialPe ludzi wkażdym  p rzyk rym  ra~ w  wieczór p iz y  wyfirzale z  108 armat, na
ubog.ey klafiie ludzi wkazdy v y  y  ro zaawionycb, przybył.  O  godzinie 3
zie raczvł własnoręcznym pismem do guDer- w a w u . j , * 0

e ,  raczy  ̂ j  ' it-szcze popołudniu w y s z ła  mz cała za łoga,natora niższev  Auftryi barona Sumeraw, roz leszcze p p ,

, , ^ . 1 • t-riił w o d v  uo trzy  korpusa mieyslue i cechy z  swemi chorą-k-azac: azebv w  zabrakniemu teraz w o a y  1 y ^
• , , , , ■ - • , Trripdpnskich które gwfemi na przyięcie A r c y  X c ia  Jmc. P r z y  braniektórych przedmieściach wieaensKicn , . d

iey nawet wczafie deszczów nie wielką obfi- » .e  sp.talney na wzgórkach flały  uszykowane 

tośćmaią,.codziennie pewna ilość' w o d y  przez grenadyery, a po praw ey mieyskie gwardye, 
Cesarskie cugi i w o y sk c w e  konie dolławiana do tych przypierało wiele cechów przez całą 

b y ł a ,  i tę szczególniey uboftwu darmo rozda- porcilską ulicę aż do pałacu hrabiego Schwert, 

wano. Jakoż d. 11  t. m. zaczęto iuż po przed-' gdzie Ib* batalion Kinskiego, a n* przec.wko 
mieściach Laimgrube , Spitalberg , S. Ulrika , niego na b y w s z y m  placu klasztoru K apucynów 

Iozefetadtcie,  Neibau, Oberneiftift, MariahUf .i ^ ę y s k a  iazda. W  dłuż placu Jozefowskiego ■
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aż ao prochowni ftał batalion Morzegu , a na 
przeciwko bywszego Hyberskiego budynku 

korpus mieyskich ftrzelcow. W z d ł u ż  całey* 
*1icy drzewami wysadzoney aż do murów 
ftały po lew ey dwa bataliony A r c y  Xiecia 

Rainiera, a poniżey na przeciwko tych reszta 

cechów. Przed pałacem A rcy  X cia  ftała wpa- 
radzie kompania grenadyerow. przez taki 
szereg woyska i mieszczan., tudzież niezliczo­
nego ludu tłumy rożnego Hanu , wieżdzał A r ­
cy  X ż ę  Jmc do P rag i, poprzedzony i otoczony 

mieyską iazdą i ułanami MervelJa, przy nieu- 
ftannych wykrzykacb: Niech ż y ie !  W  bramę 

śpitalney b y ł  kommendanta twierdzy F. M. 

L. barona Sierndahl naypokorniey powitany, a 

w  pałacu od burggrafa hrabiego Stampach, 

kommenderuiącego jenerała barona Melas , pół- 

kownika kraiowego , całey jeneralności i offi- 

cyerow , przełożonych wszyftkich dykifteryi 

Kroi. kraiowego w ydziału i magiftratu. W c z a -  

fie tego powitania cały garnizon rozciągnąwszy 
l ię  po wałach dał 3 u z y  z  ręczu^y b ron i o-- 
gnia. W  wieczór całe miaiło było iak naygti- 

ftowniey oświecone. Tu i owdzie widzieć lię 

dały fłosowne napisy. C a ły  wieczór aż do 

godziny 12 naywiększa radość i uciechy po­

między mieszkańcami z przybycia tak wiel­

kiego gościa panowały.

D. 8 t. m. odbyło fię w  Prezburgu pię- 

dziefiąte drugie, d. 9 piędzieliąte trzecie, a d. 

I I  piędziefiąt czwarte pofiedzenie seymu.

Z  Lauzanny d. 2g. W rześnia.
Rząd He'wecki w yd ał i kazał ogłofic na- 

ftępuiącą odezwę:

Senat i Rada Wykonawcza do lada hel- 
weckicgo: ” Obywatele Ilelwecyi! Miafto Bern 
otoczone kupami msurgentow zgromadzonych i 
dowodzonych przez officyerow .berneńskich. 

Bern doznaiące zamieszania wewnątrz przez 

spiski bezuftannie odraizaiące Hę. Miaiło Bera

połączone z nieprzyiaciołami krain , n ie d w a k  
wiecey pewności i bespieczeńftwa dla polie4 
dzeń waszych urzędów. T rzeba było oczeki­

wać rozpruszenia rząd u , a z  nim zatraty Rze 
p itey,  albo wybrać inne miafto dla umieszczę" 

nia w  nim świjtego składu prawey i konftyt11' 
cy y n e y  w ładzy. Senat i rada wykoniwcZ* 

mniemali lię bydź ob awiązanemi w ’g!edenI 
narodu , który w  czasach spokoynych ten dro{• 
skład w  ich ręce z ł o ż y ł , wzglcdem wielkie/ 

liczby obywatelow, którzy z powodu iedyB** 

wewnętrznego przeświadczenia przyieli ko>*-' 
ftytucyą doradzoną od dobroczynności zagr*. 

nic/.ney , do chwycenia iię oftmniego sposobi 
Lauzanna i ltanton Wodeyr.ki ftały lię ter*  ̂
ftolicą rządu Rzepltey helweckiey. §enaf 1 
rada wykonawcza rozpoczęły  prace swoie » 
pośrod ludu, Który tyle prawie liczy przyi** 

cioł kbtfftytucyynego porządku ile obywatelom 
i których wierność, patryotyzm i waleczno^ 

ftaną fię dla rządu nie' -zeMmaną tarczą. Oby4 
watete tlrffwec\ i , iaWe<* ierfł Wasze zaślepienie ■ 
W o y n a  przetkała niszczye nasze fiedlisk^T b* 

m ys ły  zaczęły  lię iednoczyc około konftytu- 
cyi , która przez obszernośc zoftawioną urz^' 
dzeniom kantonowym , mogła wszyftkim ift®' 

tnym potrzebom dog-dzić , wszyftkim przy4 

zwoitościom na sprawiedliwości ugruntow m yć  

zadosyc u czy n ic , rząd helwecki ufaiący przy' 

wiązaniu Szw aycarow  do ich nie oooFegłośc* 
pozwolił na cofnienm w oysk  zagr micznycłb 

a od tey epoki , od którey rachować powinnP 

śmy byli lata pokoiu i szczęśliwości , na te® 
czas gdy niepotrzeba było  naszey oyezyźn iet  
aby b yła  niepodległą i wolną tylko spokoyno' 

ści. Szwaycarowie biorą fię do broni, zaW  
dziewaią kolory fakcyy nieprzyiaznych poko4 

iowi 1 ślepo wrzucaią lię w  przepaści w y k o p * '  
ne pod ich nogami! Mała garflka ludzi prze' 

wrotnyeh trafiła do was okrywaiąc fię płasi' 

czem tu tego, tam owego pozoru ,  bo n iem al

i
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Wożę dwóch z  powdałych przeciw rządowi 

dyitryl.tow, w  któryckby ieden zamiar i ied- 
®e widoki winnp. Niezliczone przeciwności, 

Diepogodzone kłótnie i nayokropnieyszi anar- 
chia, bcdą losem przczn czonym dla naszey 

°y c z y z n y ,  ieżcli kondytucya niefiar.ie fię fta- 
ni punl,tem naszego poiedrioczenia_. Niech 

^yflawiar.i bętft na nienawiść i wzgardę wa- 

5Z3 i całey Europy' ludzie , którzy  was uwie- 
^  • Ci kadzie upoieni władzą , a głufi na nau­

kę doświadczenia, którzy  dla nasycenia sw ey 
*emfty podniecili wewnętrzne rozruchy' i za­
palili ogień w o y n y  dom ow ej'! Ci fbronnicy da- 
Wnieyszey sryfiokracyi, dla których o j c z y z ­
na iefl n icz y m , leżeli w  niey nie przewodzą i 
Ci demagogowie , ro\^ie dumni i ik oligarcho­

wie , i których urządzona anarchia ieit całą 
polity-Ką. Oni fię podzielili własnością należą­

cą kondytucyi he'weck;e y ,  pozyskali złotem 

* zdradzieckiemi obietnicami włoscinnow łatwo­

wiernych , których dla uskutecznienia swoich 

*amy$łow potrzebowali; niepodali oni żadnego 

2*żalenia , o żadre niedcnieśli krzywdzie 
pfawjrm swoim urzędom, skłonnym do zado- 
Syc uczynienia i wymiei zema sprawieddwości 
na każde zażalenie , na każdą sprawiedliwą 
krzywdę. Przez w y flrz a ły  dopiero armatne 

Wymierzone przeciw ftolicy rządu , przeciw 

mi.ilhi, które ich rodzących fię widziało, ogło­

s i  swoie zamiary. Senat i w łidza  w y k o n a ­

wcza zrzeka fię uroczyście wszyfikich nie- 
s*częśę iakie będą skutkiem tych rozruchów , 
c?yniąc od tego momentu odpowicdzialnemi za 

nie przed Rogiem i prawem podoudzaiących do 
nich i dowodzeow. Nieroztropni , którzy sa­

mi ogłofiii potrzebę powrotu fiły ,  która ich 

Wfi rżym y wała v Staną fię oni pierwszemi ofia­
rami swoich zhrodniczych zamachów; w ydo- 
byii wodę i w o d y  ich pochłoną! W y  w s z y -  
!cV ludzie roztropni i przyiaciele pokotu, W 
któreykolv»iek części Helwecyi opłakuieeie

T T V
nieszczęścia wspoiney naszey o yc zy zn y ,  w y  

obywatele kanronuw i d yd ryk tó w  wiernych, 
w y  szczególniey obywatele kantonu wodeyskie- 
go w  pośrod których rząd fię u d a ł , pamiętay- 
cie o koufrytucyi od was p rzyiętey  i łączcie 
fię około rzątkiL, który ieft ieszcze dla iey  u* 
trzymania. Sprawa wolności i rowności jed 
w  niebezpieczeudwie , ale nie zginęła.  ̂ Nie 

zginie wcale ieżeli zechcecie ią zachowr(c. U- 

rzednicy publiczni, k tórzy  w tych trudnych 

czasach daliście oyczj'znie d o y o d y  tik wiel­

kiego przywiązania , senat ikjada w ykonawcza 
pokładają w  was zaufanie. U ży waycie zofia- 
iących wam ieszcze sposobow w p ł y w u , dla 
wfłrzymania nieporządku , bezprawiow i gw ał­
towności od ntmiętności wyrządzanych , służ­
cie kondytucyi i oyczyznie tyle ile możecie , i 
gdzie możecie. Senat i rada w ykon aw cza  ufne 
w  w aszey  roztropności i w  waszych zasadach, 

nadaią wam dopoki tylko (łan teraźnieyszy 

k rytyczn y  trwać będzie wszelką władzę po­

trzebną do pracowania skutecznie, ażeby lian 

takow y udał. Dań w  Lauzannie d. 23 W r z e ­

śnia 1S02. Landinan prezyduiący w  senacie i 
radzie wykonaw czey.

Podpisano D o lc łe r . , ,
Nieprzyjacielskie kroki między woyskami 

dron obydwoch iuż fię znowu rozpoczęły, lecz 

nic ważnego ieszcze nie zaszło. Spodziewamy 

fię aiechybnie , iż wdanie Francyi przywróci 
s p o k o y n o ś c  naszey oyczyznie.

Z S ira żb u rg a  d. 3. Października.

W  oduni czwartek przybiegł goniec do 

jenerała Neya do Nancy i przyw iózł  mu od 

pierwszego konsula mianowanie go dowodzcą 

-woysk rsaiących w  k reczyc do Szw aycaryi.  

Jeżeli Bernianie opierać fię zechcą, tedy 

w oyna nader krwawa będzie. J u ż d ą d ,z  W e y -  

senburga i 7. Lr.ndawy 4 bataliony ku grani-' 

com szwaycarskim w yruszyło.

X
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Z  Pary ta  cl. 4. Października.

Już fię Bonaparte względem Szw aycaryi 

oświadczył. Rząd Redyngoskj bierze sw o y  

koniec, .a Senat z Lauzany do Berna powraca. 

Oto ied w  tey mierze odezwa Bonapartego: 

Bonaparte pierw szy konsul francuzkiey a 

prezydent w łoskiey Rzepltych do 13 kan- 

,tanów R zepltey h llw eckiey  d  § Wende- 

tnicra (30 W rześn ia.)

Mieszkańcy H elw ecyi! O d 2 lat naysmu- 

tnieyszy daiecie widok. Falicye przeciwne kole 

ią przy właszczaią sobie rząd , oznaczaiąc swoie 

przeminne p nowanie sydeinen iłronnictwa do 

wodzącego ich słabości i niedołążności. W  

r. X .  żądał wasz rząd , ażeby garstka w oysk 

francuzkich w  He!wecyi będąca , da ntąd w y ­

ciągnęła. C h w ycił  (tę ch anie rząd francuzki 

tego zdarzenia dla uczczenia w aszey  niepod­

ległości ; ale natychmiad w z b u rz y ły  fię rożne 

wasze par ty e z  nową .zaciętością ; krew 

szwaycarską przelewały ręce Szwaycarnw , 
T r z y  lata .ztrw onilifbie na waśnieniu fię 

m iędzy sobą, me moa ąc fię  p o g o d zić; g d  by 

was wam sam m dhtżey ieszcce zojlaw iu , 

zabiialib ście fię jeszcze  3 lata bez po o zu­

m ienia fię  wcale. Nadto dzieie wasze iiwnie 

to pkazuią: że wasze .wewnętrzne w o y n y  ni­

gdy fię ,-aiekońezyły bez potężnego pośredni­

ctwa Francy). Prawda , żem byt u fiebie po- 

fianowił nie mieszać fię do interellow waszych. 

"Widziałem z a w s z e ,  iak rożne wasze rządy 

zafiągały odemnie rady ,  a nie sz ły  za nią , 

owszem częflo nadużywały imienia mego podług 

jnterefłow i namiętno&i swoich. Lecz nie mo­

gę i niepowinienem bydź -nieczułym na nie­

szczęścia , których fię łupem ftaiecie ; oddępu- 

5ę więc od przedfięwzięcia mego. Stanę fię  

pośrednikiem  waszych nieporozum ień: ale

1 2  Vpośrednictw o moie będzie skuteczne , fak tas

przyltoi na wielkie ludy, w  których fię imienW 

odzywam. W  5 dni po ogłoszeniu ninieyszej 

odezw y Senat. ma lis w  Bernie zgromadzić 

W s z e lk a  władza od czasu kapitulacyi w Bernw 

udanowiona, ma fię rozeyśdź , ańł fię ważjif’ 

w i e c e y  zgromadzać, i sw  de uczędow an e od' 

bywać. Prefekci udidzą fię ni swoie micysc*' 

Jakiekolwiek, władze mogły fię uformować 

zaprzedaną swych schidzek. W s z y d k i e  

p y  zbroyne maią lię .rozeyśdź. . Pierwsza i 

helwecka półbrygada daną załogą w  Ber 

'W o y s k a  tylko przed 6 miefiącami będą 

zoftaną W  korpus ich. Nakon ec w s zy sc y  ro> 

puszczeni o.l ar 11 i i, a tfifaz uzbroieni żołnier 

.złożą broń-w swoich municypalnościach, 

mat w yśle  3 deputowanych do Paryża , a k 

dy  kanton może posłać .swoich. Wszys<^ 

obywatele piaduiący od lat 3 urząd senatoto^ 

landmanow &c. mogą fię udadź do Paryża 
opadania śł-odkojw zdolnych do przywrócę**; 

iedności i spokoynoici , i pogodzenia 

Z  moiey drony mam prawo spodziewania lity 

żc ż idne miado , żadna w ieś, żadna władl 

niesprzeciwi fię środkom , które ogłasza^ 

Mieszkańcy Hclwecyi , niech wasza nadz^j 

.ożyie 1!! W asza  oycżyzna doi nad brzegie* 

przepaści ; ale wkrótce z n"ey w yd obytą  W 

dzie. W s z y s c y  poczciwi ludzie temu ślacb 

tnemu przędli wzięciu dopomagać będą. w  

ieżeli, oczem nawet pomyśleć nie mogę , zn# 

dzle fie między wami znaczna liczba ludzi ^  

mało cnotę koch tiących , iż przesądom i ^  

mietnościom swoim zechcą miłość ovczy^y 

poświecić. L ud y  Lłelweękie dałybyście  ̂

bardzo odrodzonemi od oycow waszych ! ! 

masz rozsądnego człowieka , k tóryby niepf^ 

zn a ł,  że pośrednictwo , które na fiebię przfl
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Wuię iefł dla Hclwecyi dobrodzieyfiwem Opa­

trzności , która wpośrod'tylu zaburzeń i na­

wałnic nad iefieftwem i niepodległością waszego 

.narodu czuwała: i że ten iedynie środek pozo- 

ftaie do zachronienia waś od obudwu. P rz y ­

szedł czas , w  którym fię powinniście zaftano- 

Wic, że icźeli patryotyzm i zgoda waszych 

przodków zagruntowały R ze ul tę w a sz ą , tedy 

przeciwny duch.waszych fakcyy  zgubi ią rfie- 

llc‘iybo;e , a bo:esną by łob y  rze zą , ażeby w 

tey chwili, av htórey tyle Rzplit nowych po­

witało , przezn iczenie miało -oznaczyć kres 
iedncy z\payIłarożyrnieyszych.

Podpisano Bonaparte.
Kontra ad uirał Leseigne^ -wysłany do 

Tanem A'gieru iuż z sw oi, eskadrą do T u ­

lona prwrocjł , i d. 26 p. m. przysłał iniuiftro- 

wi ma-ynarki obszerny rapport s-woiego po- 

selftwa do Tunetu. D. 2 7 'Sierpnia p r z y b y ł  

ta n z e k . d r ą ,  d. 30 w y f i id ł  z  4 kapitanami i 

25 obRcyerami , a nazaiutrz w  to w arzy (lwie 

agenta "handlowego D ew oara udał fię do Beja, 
kidry o mi'ę od Tuneru mieszka. iPo uścikaniu 
rąk wzajemnie kontra admirał -ufiadł obok -Beja i 
oświadczył w  imieniu pierwszego konsula, że 

nada ieńcy nie maią bydź nie ludzko , ale iako 

-woienńi ieńcy traktowani, że potrzeba w y p u ­

ście niewolników sardyńskich i poaresztowa- 

nych w mieszkaniu francuskich agentów, i że 

Bey ma zalecie swoim kom rzom  , aby odtąd 

franciizką i włoską banderę szanowali. Bey 

odpowiedział: “  .Żądania pierwszego konsula

są sprawiedliwe; z sc-rca na to w szyfiko  ze­

zwalam i w y ś lę  ambafiadę do P iry ża  dla tra­

ktowania, 1 życzenia mn pomyślności na do- 

żywotoiem konsuloflwie. „  Potem B ey  pił z 
kontra aiemrałem kawę (  co ieft znakiem szcze- 

go ney grzecznością N ay w y ż s z y  tuneeski mi- 

nifter darował kontra admirałowi damasceńską

szablę w -złoto oprawną, dał ucztę w  sposo­

bie francuzkini , a eskadrze posłał mięsa i in­

nych ż y w n o ś c i : potem udał fię do eskadry, 

pił zazdroWie pierwszegokonsula i rozdał mię­

d z y  maytkow 6000 franków za co odebrał od 

kontra admirała w upominku naftowaną Jionską 

materyą. Bey po przyiacielskn pożegnał -Les- 

seigua, a dla pierwszego konsula darowa) 6 
arabskich koni , 3 l w y ,  3 ftrusie i t. d. dla mi- 

nifłra"zaś Talleyranda i miniftra marynarki po 

arabskim koniu. Amballador tunetski Sidy 

Muftafa Arnaout mia-iący świtę z S osób mię­

d z y  , którymi ieft 2 'czarnych gardziftow, ie- 

den ba!-wierz i t. cl. p rzy b y ł  na eskadrze, Z 

-wielu wypuszczony mi kucami do Tulona.
W w zoray  senat i rada flanu- nacizwy- 

uczaynie do St. Cloud zwołane z o fta ły .—  Jene­

r a ł  Beurnoliwille iełl mianowany ambafladorem 

do Madrytu. Amballador turecki iuż ftąd w y ­

jechał. W en e rę  medyceyską iuż ua iednym 

o k r ę c ie  z  Palermu do Francyi w ysłano.—  X ż ę  

Bartłomiey Ruspoli mianowany od Papieża W .  

TMiflrzem maltańskim , urodził fię w  Rzymie 

‘r. 1754. T r ż e z  4 lata dowodził galerami za- 
'konu, i ż y ł  dotychczas w  Sżkocyi  , dokąd po 

niego gońca nie posłano.

Z  Petersburga d. 24. W rześnia.
Dokończenie Odezwy A lexandra I.

X V I I .  K ażd y  minifter będzie miał w y ­

znaczone dni w  tygodniu, a w  tych dniach go­

dziny w  których o s o b y ,  chcące 7 nim ^ m ó ­

w ić  względem intereflow do iego wydziału na­
leżących , w olny  przyftęp do niego miec będą. 

Odmiana dni, gdyby  zayść  miała , pcw nna 

bydz wprzód przez gazety ogłoszona.
X V I I I .  Minifirowie zaiąc fię maią bez od­

włoki utworzeniem kancellarycw swoich ; u- 
fianowić porządek, i  tkim , przychodzące do 
nieb interefia , załatwiane b yd ź maią, i etat 
■dla nich obmyślić i u łożyć , a skończyw szy
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to TT przeciąga 3 miefięcy, podać Nam do fca- 

twierdzenia.
X I X .  .Żeby zaś nic nieprzeszkaazało mi- 

niftrom do rozpoczęcia urzędowania swoiego , 
d o z w a la n y  im zoftawić tymczasowie kancel- 

larye z  officyaliftow tych iu ry zd y k cy y  zło­

żone , które profto pod ich dozorem zoftaią; te 

zaś dłużey nad oznaczony czas pow yższym  
artykułem , trwać niemnią.

Podpisano Alexander.
Ukaz o mianowania minijirow.

Z a  i niennym J. Im u. Mości ukazem &c. 

w  słowach : “  Stosownie do manifeftu nasze­
go o kształcie rządu interefTow h ra io w y ch , 

zoftawuiąc pierwsze trzy  w y d zia ły  w  dawny na 
ich opisie, zalecamy wydziałom rządow ym , 

wuienneftiu 1 marynarki , ażeby pierwszj',  pod 
dozorem vjce - prezydenta tegoż w-ydziału, 

"Wiaźmitinowa , jenerała iofanteryi, drugi pod 

dozorem vice-prezydenta, Mordwinowa', ad­
mirała, zofcawał. W y d z ia ł  zaś spraw zagra­

nicznych zależeć Taędzie od kanclerza ftanu 
W o r o n z o w a ,  aktualneg^ taynego konsyliarza 
pierw szey k la l ly ,  a zaftępca iego ieft X ż ę  Adam 

Czartoryski , tayny konsyliarz. W s z y s c y  

-trzey , mianowani są sktualnemi miniftrami. 
Minifirem sprawiedliwości, czyli jenerał-pro- 
kuratorem, mianuie my Derżawina , aktualnego 

taynego konsyliarza, zoftawuiąc sobie miano­
wanie nadal zaftępey iego. Miniftrem inte- 
refloW wewnętrznych , jen. Koczubey , aktual 

nego taynego l^ nsyliarza, a zaftepcą iego, 
grafa Strogonowa , którego taynym honsylia- 
rzem naszym czyniemy. Minifirem skarbu, gra­
fa W  asilewa , taynego konsy liarza , a zaftęp- 
cą iego , Guriewa Miftrza ceremonii. Na u- 
rząd kraiowego kallyera , Teodora Hołubcc- 

w a  , taynego konsyliarza. W y d z i a ł  handlo­
w y  , zofłaie , iak dawniey , pod dozorem gra­

fa R om anzow a, aktualnego taynego konsylia­

r z a ,  ze wszyftkiemi spraw am i, pod zarzą-
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dzeniem iego dotychczas zoftaiącemi. Mini* 

Iłrem inftrukcy i publicznej' , czymemy gra*®- 
Zawadowskiego, aktualnego taynego konsy­
liarza , a zaftępcą iego M oraw iew a, tayn ego 

konsyliarza. Obsadziwszy tym sposobem 

wszyftkie minifterya'osobami znakomite.ni>,1 
o których szczcgólnie^szey zdatności pr*6" 
konani iefteśmy , zalecamy im , ażeby natych- 
miaft, podług przepisu manifeftu n a szeg o  , do 
sprawowania obowiazkow na nich włożonych 
przyftąpili. Żeby zaś nieobciążac zbyteczni* 
miniftrow przy samym icb wftępie na urzędy* 

włsdnący senat ma ukończyć wszyftkie spra1 
w y  do zawiadywania teraz tnioiftrow należą 
ce ,  a które do niego p r zy s z ły  przed w yda­
niem ninieyszego manifeflu; obowiązkiem za# 
bedzie miniftrow, ftarać fie o prędkie ich u- 

kończenie. Senat' zaleci uwiadomić o t y m ,  
wszyftkie gubernia, mi aft a sądowe, Isynod, 

akademie & c. Podp. Alexander.

Ukaz J .  Im p. M . względem Senatu.
C zyn i Hę wiadomo całemu Narodowi &c.

Za w y r a ź n y m  N 7 I m p ., n a y w y is z y m  U- 

kazem , danym senar-iwi dnia os mego W r z e ­

śnia z  własnoręcznym podpisem , w  tych 
słow ach: R o z w a ż y w s z y  podane Nam od
senatu przełożenie, w  celu. dopełni nh u k azu  

naszego pod dniem 5 Czerwca iRot w y d a ­
nego o prawach i powinnościach iego teraźniey- 
szych , uznaliśmy za rzecz potrzebną , pófta- 

nowić niżey wyrażone a rty k u ły , którym , 
tym Naszyu* ukazem , zupełną moc i dzielność 

nadaiemy. *
l j  Senat, ieft nayw-yższą w  całym pań- 

ftwie naszym władzą; ma sobie podległe 
wszyftkie sądowe ju ryzd yk eye ;  on iako o- 

br e.ńca praw , ma ftaranie, ażeby sprawiedli­
w ość wszędzie zgodnie z  prawami wymierzo­
na bj ła ; dogląda odbierania d cho^Jow i w y ­

datków kraiowych ; obmyśla śrćdlii ku ulże­

niu ciężarów kraiowi; ma pieczołowitość o
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otrzymanie ogólney spokoyności i bespieczeń- 
ftwa; zapobiega wszelkim bezprawiom w  po­

dległych mu juryzdykcyach. Rew izya nay 
Wyższego trybunału w nr.teryi praw cyw il­

nych i kryminalnych , do iego sumienney de” 
cyzyi należy.

2) W ład zę  senatu ogranicza władza sa­

mego Imperatora, i żadney w y ż s z e j '  nad so- 
hą nie zna.

3 )  Sam fm p e ra to frp re zy d u ie  w  sen acie.

4) W s z y s c y  są winni posłuszeuitwo u 
kazom senatu , y>ił Jak gdyby  b y ł y  samego 
Imperatora, irkazfmi. Imperator tylKo , czyli u- 
kaz iego , zawiesie może wykonanie onychże.

5) W  szybkie  imienne .Imperatora uka„/ 
^oprocz wymngaiących szczególnieyszjgo Se- 
k retu j  powinny bydź przesyłane.-dWsenatu od 
wszytlkich juryzdykcyri 1 osób, którym dane 

będą.

6,j Senat w yzn acza  urzędników i mocy 
 ̂ -¥ * 

IIP po.trzebney udzie a , na mocy ukazu d. .10

Sierpnia 1793 i 1 Sierpnia lg .n  roku.
7 )  \vrszyftkie hbllegia, haczelnicy Gu- 

berniow i ju r y z d y k c y y  , prefto od senatu za­
leżący , we wszyfłkśeh wątpliwościach i za ­
wiłości 'cb , iako też w  tym wszyftkim , co ieft 

godnego nw agi, a rozpozn .miu senatu podpa­

da, udawać fię do n’ego powinni, przez rap- 

porta , podobnie , iak prokuratorov ie guberscy 

Sdaią lię do jenerał-prokuratora.

8) U kazy upominające lub zapozywaią- 
ęe rząd guberski i i-omrniflye powiatowe, z 
Senatu w ychodzą. ż.adna ju r y z d y k e y a , ani 

Osoba, nie może Wchodzie w rozpoznanie 
spraw odsądzonych w  juryzdykcyach sądo­

wych , prócz senatu , i sam senat nie może 

rozpoznawać spr<iw inkw izycy'ynych i ap- 
pellacyynych , dopoki do niego nirprzyydą z 
porządku.

9)  Jeź liby , w  Ogólnych intereflach pań- 
C w a ,  okazał fię ukaz lmperatorski niedogo-
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t t iy  w  e x e k u cy i , lub względnie sądownictwa 
niezgodny z prawami, albo też ciemny , na ten 
czas dozwala lię senatowi uczynić w t e y  mie­
rze przeiożenie Imperatorowi ; a gdy po u czy­
nionym przełożeniu nic w  nim odmienione nia 

będzie , więc , tak, iak b y ł  w ydany , w  mocy 

swoiey pozoftanie.
10) Senatorowie maią prawo ogłaszać 

imienne ukazy Imperatorskie, podług rodzam 

spraw w  ukazie 1762 roku wyszczogólnio- 

nych.
1 1)  Każdy senator, powinien uwiadomiat

0 tym w s z y ftk im , coby było  z uszczerkbieu®
1 szkodą pańftwa, iako też gwałcicielow pra­
w a donosić; a to podług ukazu dnia 16 Sier­
pnia 1760 roku wydanego. Jeżeli w  odsądze­
niu s p r a w y ,  a nawet i w  sarney kancellaryi 
senatu , uchybienie porządku prawnego doftrze- 

że , obowiązany ieft przełożyć to senatowi, 

ażeby kara prawem oznaczona , wskazana b y ­

ła na winnego.
12) Mesądziemy , ani spodziewamy fię ,  

ażeby który z m ężó w , przczacny senat skła­
da iących , poci jgniony b ył  kiedy o przeftąp.te- 
nie obowiązków senatora ; lecz g d yb y  fię to 
nad spodziewanie .hasze z d a rz y ło ,  w  zupełnie 
zgromadzonym senacie, sądzonym będzie,

!3 )S p ra w y  przychodzące do senatu w  kom­

plecie, kończą fię oftatecznie większością gło- 
sow , a tę dwie trzecie części ouychże ftano- 

wią. W  departamentach z a ś , iednoinyślności 
potrzeba.

14) Jeżeli w  departamentach podzielone 

będą zd mia, lob chociażby iedno tylk.o b y ło  

przeciwne, i ieżeli jenerał prokurator p r z y ­
wieść do jednomyślności umysłów niezdoła, 

na ow czas idzie sprawa do senatu w  komplecie.
15) Votum senatora po wysłuchaniu spra­

w y dane , lub też w  dyaryuszu z podpisem ie­

go umieszczone, a z opinią współ zafiadaią- 
cych z nim czionkow niezgodne, chociażby
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zszedł z  urzędu ,. b y  ł oddalonym,, lub umarły wpisów  , zktóregoby wiedzieli, iakie sprawy 

wftrzym uie.decyzyą departamentu, i dja teg0 z  kolei do odsądzenia przypadają, i gdzie za- 
sprawa odsyła fię do całego kompletn senatu, notowanym bydź powinno, kjedy. iaka spra 

którą- rozeznaiąc, opinią bywszego senatora w a  przypadła , i była  odsądzona, kiedy .wy

roztrząsa. rok zapadł, kiedy ukaz by  1 posiany, i czydft
16) Sprawy iedno-zgodnie po departamen- skutku p rzy  wiedziony ? ,

ta ch  z a ła tw io n e  /  i p r z e z  je n e ra ł  -  p ro k u ra to ra  2 2 ) 0  sp ra w a c h  c y w i l n y c h ,  k ry m in ^ ' 

n ie w ilrz y m a n e , u w a ż a ć  fię m aią  z a  o fia teczn ie  ? y c l? & c ' P o c h o d z ą c y c h  do s e n a tu , m a by*

■1 “ appe,llcyj ““ichwyrok" * «££ SrtŁłg;
m a  m ie y s c a . w  s ą d o w y  re ie ftr  ie d  w c ią g n ik a  ; podobnie*.

17)  Jeżeli rezolucya senatorów w  departa- °Sto?zl! gazety -co m ieftątyo odsądzonych sur*- r'
. . . .  , w ach, ozuaczaiąc w  linii hrA*, :» « J ' ™ach, aię/daie. lię aay lepsza lenerał-w/*-mentach, nięzdaie fię naylepszą j e n e r a ł  pro- ^ c z a j ą c  w  3  , % ° t S ą T r o n a  w y

kuratorowi, w  ow. czas w  ciągu d n i 8 n j a w y -  * ‘ 23) Maią bydź wcześnib « 
razie przyczyny, sw oie , J  oneż, Senatowi prze- w yp isy  spraw , c* vT N l i 2 ? ° ^ ”
łożyć . d]f  senatorów, tj (>rzez w S ™ P ? " ? ? 8* ! !

1 8 )  J eżeli t o , p rz e ło ż e n ie  s k u tk o w a ć  n ie . h y / z a n o t ^ a ^ S y ’ P o w in n y

b ę d zie  , a jen erał -p ro k u ra to r  p r z y  zdan iu  p r z e -  ^ ó r y c h  firo n y  p r a w o ^ w o h ^ a d ^ 0^ /  

c iw n y m  o b f ia w a c .b ę d z ie ,  w te d y  r z e c z .c a ła  do J  Didl * a y r z e c  , \ t w i

senatu *  j t a  p o y d z ie , . !rafif °  ^  W  p r a w i e  z u a l e ś d ^

1 9 )  J e ż e l i , p o  w y s łu c h a n iu  ta k ie y  spra- . *4)  P o  u ro b io n y m s u m m a r ,

w y ,  je n e r a ł- p r o k u r a t o r  z g o d z i fię na rezolu - slTJ sPra^ Y  leże ć  na fio le aż • P° Wł

• J *  “ , es° m m  k o f c z ,  a ,  4  o b Ł i . f pt f 0/ j | T
o ftateczn ic. L e c z j e ż e l i ■■■ t e n , h ie zg o d zi fię  n a w ?- -  „ z  P ° P ,ei,« sce m j s p r S ]

n i ą ,  p o w tó rn ie  u w a g i s w o ie  p rz e k ła d a  • *  j e .  2 5 )  Od w y r o k u  sen atu  nie w  .

żeli i w  ten-czas senatorowie > tegoż-samego , rżenia, w  k ^ y c ^ T ! *  W-°Si} by <lź zda '
iak dawniey , zdania będą , a jenerał-proknra- tr? mi impecatos-skie®, n?tf!,TS* V l * nia 
terr nieskłoni. fie do  niego , iuż na o w  czas idzie i l b ^ "  ^ » Ikicg o  r a w n k u / V ^ J ^ P 0? ba. 

sprawa do. J. Im p. M ości, przed k tó ry m  ieden , « z n a c' n V % f i e 1C / f  Senat’ P°^ni«?n w ^ S  

lub dwóch-senatorów przeciwnego zdania od *****
jenerał-proktaratora będących, fiawią fię dia o- Senatoiw '- s argi przeciw

Waśnienia pow odow .,,kuW . ich do obfiawania . w i e d l i U ,  %  ™ s p  ra-
p rz y  zdaniu swroim skłtjn iiy., W yd ając  ten U k a z ' '‘ z,e"

20) W  sprawach-kryminalnych, gdzie I h U *  T a S ^ ™ *  o . w S k l Z i ^  nadzie'
idzie u odsądzenie osoby od ślacbectwa i u- my"- a bedąc pewnym  ̂ W ni"’
r z ę d ó w ,  departament senatu p o w y d a n y m w y -  J-°0c7 .  mu w ł a d z y , .  nie b e S i i * ^ -  

ro k u ,  zdaierapport Imperatorowi, i oczekuje w a m ^ ll l  żadnem<Prz e .s z k n £ i  ' A  " T " 7 !  
potwierdzenia czy li  ukazu. ży ć.b ęd zie  ' . s'w ^  na t0*J£ i

2l) W s z y f łk ie  sprawy w  senacie, po- - fhva \ 1 wszystkim , n r z ^ A  °kn^ u Pań'
winny bydź wiadome k.,żde,na s p o r o w i ; i

dla teg o ,  tak w  d ep a rta m en cie , ia k  w  z u p e ł-  T a k o w y  rJkaz-za/eeił s e n a ? DV r

nym  zbiorze, senat u ma b ydź Otwarty reieftr „  Działo fię w  Petersburgu I
™ g 0 « y I « i S 02. ( p 0
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Dokończenie Wiadomości o Pasmanie Oglu.
W  m c y  , o godzinie 2 znalazł bramy o- 

twarte, i przeftras/-ył Gubernatora; który nie- 
Widząc żadnego środka do odparcia, a zwa- 
żaiąc , iż w s z y s c y  mieszkańcy przychylni 
ty l i  Pasmanowi O g lu , poddał fię z w y c i ę z c y ,  
i miał wyznaczone przyzw oite dla liebie w  zam­
ku mieszkanie , gdyż Pasman Oglu nic chciał 
mu pozwolić wyiazdu. Rozpuszczono iednak 
J[oyska tureckie , zabrane w  niewolą. Pasman. 
^glu niczego rrieoszczęJzał d'a ziednania sobie 
ym w ięk szey  u współobywatclow miłości: w  

celu zniósł nowe cła nałożone od Sułtana 
Seiinr.a ; w s zy s c y  go szanowali, a osobliwie 
janczary uważali go. za Anioła obrońcę, i są­
dzili , że zatrudni3 lię tydko ich sprawą. Ze 
■Wsz f̂lkicb ftron przybywamy do niego w o y -  
ska 1, a kiedy iuż W id d y n  uie mogi w y fta rtzy ć  
Ba ich utrzymanie , rozmaite oddziały w ycb o  
dżiły do śąfiedzkich p r o w in c y y , i pogróżkami 
Przymuszały Xiążąt W  o ło szczyzn y  i Mołda­
wii dodawania pieniędzy i żywność*. Pasman 
O gh u niał naswoią ftronę przeciągnie zu-cz- 
^  hczbę poddanych tureckich , to ieft Gre- 

, których ośw iadczył lię bydż obrońcą , 
przyrzekaiąc los ich polepszyć. Arnauc na- 
Wet , sławni z swmiego męztwa ,  ogłosili fię 
g"m;n. Tak więc zabespieczony , mógł fię od­
w ażyć poyść w  zapasy z W  - Sułtanem , któ­
ry chwiał fię w  przedfiewzięciu sposobo,w na 
potłumienie pożaru tev w o y n y  domowey. Na- 
krniec, Dywan kilkokrotnie z tey p r z y c z y n y  
*ebrany , poftauowfił użyć łagodności. Ofiaro* 
J âno Iłraszheinu buntownikowi przebaczenie,
1 powr )t zabranego maiątku, by leby  chciał 
*łt>żyć broń, i woyska swoie rozpuścić. Pa-
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smar O glu, nadto- p rzezorn y,  ażebj’ odmó­
wienie. iego mezaszkudziło mu,- przychylał lię 
do zgody ; lecz żądał prócz tego znielienia no­
w ych c e ł , i przy wrócenia Janczarów do daw- 
nieyszych praw. Bezfilpy rząd, zezwolił i na 
to , w y s ła ł  iednego Baszę do W idd ym i , któ­
ry  tylko na oko rząd ził,  i b y ł  n ie c zy n ­
nym widzem rozrządzeu Ras mana O g lu , ko- 
rzyftaiącego z tey  c iszy  dla zrobienia sobie- 
ftronnikow w sam ey ftolicy i w  minilłeriuni, i 
dla uftalenia przychylności u ludu. Niedowie- 
rzaiąc zaś dw orow i, domagał lię flopnia Ba­
s z y  trzytulnego; pragnął bowiem dla bespie- 
czeńftwa, mieć prawą władzę.- Porta niechcia- 
ł i  na to ze zw o lić ,  j uwodziła go obietnicami -  
dopoty , ażtcn zdięty aiecjctpJiwfOŚcią w żią ł  
lię znowu do br„ni , w yp ęd ził  Baszę ,r i-rdz-- 
poftarł fię po przyległych okolicach. W  ten- 
czas jenerałowie iego zachęcali go do opano­
wania W o ło s z c z y z n y  i M ołdawii, i założenia 
pauftwa nad Dun i ie n i; , le Ł  nadto m ądry, aże- 
i>y nie wzniecił zawiści sąfiedzkich dw-,.rov 
odrzucił to wszy-ftko ,, oraz świetny proiekl 
udania fię profto do_ ftj!;ey pańfiwa Ottoniań- 
skiego. Jakoż w ydaw szy  niektóre małe pod­
jazdy , „fiedział sookoyno w W i d d y n i e ,  a ob-- 
warowany bagnam. i gruhemi murami , bro-»- 
tiionemi po - części od biegłych zagranicznych* 
offieyerow , czekał, attaku nieprzyjaciół swo- 
ich. Zebrało fie 40 do 50 ty liccy  ludzi na poko­
nanie iego , którzy  z  początku odnieśli niałe i 
przemiiaiące korzyści. Lecz wkrótce jenera­
łowie Pasman ł Ogłu w sz ^dz.e zw ycię ża li , kie­
dy armie wysłane na przeciw niego Baszów, 
przez bitw y  i uciekani i codziennie bardziey fię 
zaiflieyszały, tym czasem coraz w ięc ey  nieu"



Jconłentowanych z nim fię łączyło. Iłfiespodzie- 
wano lię wKonfiantynopolu takiego odporu; 
lękano fię nawet o tę f io lkę ,  i pofianowiomą 
dzielną z  tym buntownikiem prowadzić w o y-  
łię. Po próżnym ufiłowtniu w  zniewoleniu Jan­

c z a r ó w  Stambulskich, będących w liczbie wię- 
cey 50 tyfięcy , ażeby poseli przeciwko Pa- 
smanowi, wydano na wiosnę roku 1793 do 
wszyfikich Europeyskich i A z y i ty c k ic h  fia- 
s z  iw rozkaz, u t z y n y w m i a  w  gotowości w y ­
znaczonego w o y s t a ,  1 udania fię z n i mn a  po­
skromienie buntownika. T y m  sposobem , w y -  
ągło blisko fie tyfięcy  ludzi, dia których głó­
w n ym  mieysce n zebrania, był A d ryan opol, 
i którym z nieograniczoną wtadzą dow idził 
kapitin Basza H illein , faworyt Wk Sułtana.
Pas nan Ugiu oszukał wszelkie nidzieie Porty.
Rozumiano, iż będzie b-onił swoim nieprzy­
jaciołom przeyścia H tm us, i że wielkie uezytli 
przygoto wania na uniknienie wiszącego ii eoe- 
spieczeńfiwa. Lecz zdziwiono lię b ird zo ,  iż 
rozpuścił wielką częśc armii swoiey , w yszed ł 
z  zdobytych mieysc, i ż e ,  z  tu tyfiąca ni w y ­
bornego w o y sk a ,  cofnął fię do W id d y n u ,  o- 
patrzonego na dwadata wdofiuteczną ż / wi o ś ć  
i ammunicyą. Kapitan Basza bez odooru ooa- 
sai fortecę, i ieśuby fię p o dl a ł , ofiarował bart- 
townikowi życie , w o n i ś ć ,  tudzież znakomitą 
doftoynośc; w  przeciwnym zaś razie, oświ.d- 
c z y ł , iż 100 ty.fi ;cy  w oyska lefi w  gotowości 
na iego zgubę. P a so m * dał prz*ciw oł od­
powiedź poshńcowi Baszy. Zaczęło fię więc 
oblężenie zdobyć wielką żyw ością; lecz o b n ­
iżeni nie dali sobie w ydrzeć ani iedney piędzi 
Bierni, i przez szczęśliwe wycieczki niszczyli 
częfiokroc roboty obiężeacow. Odparto d wa

fh w n e  ettaki; tymczasem zima nadchodziła, 
lufiein pofianowił przypuścić trzeci powsze­

chny attak. R ^zdzielił armią swoią na trzy  
$.plumnv , i oznaczył im drogę marszu ; lecz 
iedna kołu nna -w ciemney nocy zmyliła drogę , 
woadła na drugą , i fir#e'ała do niey , rozu­
miejąc ią bydż korpusem z W idd yn u ; zobo- 
po>na zaciętość tak byłaża^iżiką, iż nie pier- 
w e y  poprzefi^no firzelac , 1 błąd poznano, do- 
jwiti t-z°cia kolumna p r z y s p ie s z y w s z y , nie 
r o z łą c z y ła  walczących. T a k w i ° c ,  atrakżofiał 
bez sktrku. Od tego nnnentu o r a z  burdziey 
» z  nagała fi^aiiezgodi w  armii ru-eckiey, któ­
ra ,  w  ogó'n ści , nie b '•nie biła fie przeciwko 
swoim współbraci ’ n z W i łd y n  e ,  zwł a-  
ręeza ,  iż Pasm m O g ’u w początku zaraz ob-

* obu-i ził br ść w  obiegających, k iza -  ł y i y ,  czas pokaże 
■a; . • a ; dzieciom jpoyśc na okopy'i pro-
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fić Boga, ażeby ich rac zy ł  ocalić. Zaprzefia-
no oblężenia, gdy oprocz tego prawo Maho­
meta zakaeuie Muzułmahom ftrzeltć do forte­
cy ,  na osoby, ieduęż religią w y z n  iwaiące , i 
wyfiawiac meczety na niebezpieczeńftwo u- 
szkodżenia przez firzelanie. Do tego, p r z y ­
ło ż y ł  fię ieszcze z w y c z a y  w o y sk  z pro w in - 
cyi nadeszłych, które mpoczątku iefieni do 
domu powracała. Kipitau btsza rozgniewał 
fię niepomą^ślnością swoiego przedfięwzięcia , 
którym spodziewał f i ę ' w s ł a w i ć a  w id z ą c ,  
że nayw ięcey  są winni iego niżu jenerało­
w ie ,  nieukontetitowtni z zoltawania pod kom- 
mendą. tego seraskiera , przeniesionego nad 
ftarszych i wii.ksze doświadczenie imiącycb 
ludzi, i uskarżających fię n i  iego surowość i de­
spotyzm , kazał (tracić A li  baszę, ieduego z 
swoich nayzaufańszych przyiacioł , i posłał ie­
go głowę do Konfiantyuopola. W szelako nie 
chybnie muli tlloy b y ł  przypłaić swoim życiem 
nieszczęśliwy skutek tey w y p r a w y , g d y b y  
nie był faworyte m Sułtana. Pas nan Oglu , za­
ledwie uyrzał fię wolnym , wyciągnął z  sw o­
ich okopawt, przyw ofał rozpuszczone w o y -  
s k o , i firasznieyszy ieszcze , niż p ie r w e y , 
zdobył z nadzwvczayną prędkeścią wiele ob- 
waroWtnych niafi,  i razem w ysia ł swoiego 
bratt do Konfiantynopola dla układania lię. 
N egicyacye t e ,  z  p r z y c z y n y   ̂spokoyuego 
charakteru au^wego Wielkiego W ezyra , Jirs- 
smh b a szy ,  pomyślnie w y p a d ły .  'W począ­
tku roku 1^99 zaw i«&  ookoy, na mocy k <ó- 
rego Pasman Oglu zyskał darowanie w in y, i 
no.ninacya na urząd Baszy W idd yn u  , tudzież 
godność Baszy trzymlnego. Od tego iednak 
czasu nie pofiadał spokcynie swoiego fiopnia? 
(iak sobie z poźnieyszych doniefień przypomnieć 
m ożn a), lecz w s z y f ik ie , tak iawne , iako też 
skryte zam ysły  Porty w  celu szkodzenia mu, 
b y ły  bezkorzyfine, i nie rJefiawtł odważnie 
paflbwać fię z swoi n mon archą. Po kilkakro­
tnych małych utirezk ach z p o n y ś ln y u  dla Pa- 
smana Oglu wypadkiem , fianął n ow y pokoy 
między nim i Sułtanem , za pośrednictwem 
W ielkiego W e z y r a ,  który powróciwszy z 
Egiptu przekonał fie o niedorzeczności planu in­
nych minifirow , ażeby uśmierzyć filą tego 
buntownika. W  tey zgodzie zapewniono mu 
darówmie przeszłych wykroczeń , p rzyrze­
czone dać wielką s u n n ę  na w y  płacenie zale­
głego żołdu dla iego w o y s k a ,  króre ma roz­
puścić. Czyli  zaś ten układ będzie długo trwa-
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C. K r. Gubernium Galicyi zacbodniey.
Na dniu 25 Października b. r. zofHnie w C. K .  Gubernium w  Krakowie doftawieme po­

trzebnego papieru dfnitowego na w jz e A ie  zdarzające fię dykaflenalne roboty drukarskie tym 
w  dzierż i\” ę wypuszczonehli którzy  fię offiaruią doftawiać papieru w  cenach nay tauszych.

Cena do obwołania podana wynosi 25 ryń, za belę c z y l i  10 r y z  , a roczna potrzeba 
doilawinć fię maiącego papieru drukowego około 250 bel.

VVreś'cie będzie powinien każdy pa lieytacyą lławaiący , i ochotę zadzierżawietiia ma- 
iący opatrzyć fię gotowymi zakładem 62 "̂ ryń .1 w yn o szą cym , któren przed lieytacyą z ł o z y ć  
nal eż y ,  i tym licytantom, co niepodili n tylepszey ofiary,  zaraz po zakończuney licyftaSyi 
oddanym,  1 emu zaś , co naylepszą uczynił ofiarę, po approLowanym przez rządy  kraiowe 
dzis'e licytacyrynyin , i potwierdzonym kontrakcie od summy z ło ż y ć  fię maiącey kauęyi po­
trącany-n lub za złożeniem ouey powroconynn, w przypadku z a ś ,  gdyby  kontraheut cofnął 
fie przed zawarciem kontraktu, na korzyść skarbu zabranym zoftanie.

Dan w  Krakowie dnia 20 Października 1802.
L u z an.

Dnia 25 Octobr: b. r. zrana o 9 godz: w  tuteyszy m C. K Cyrkularnym ■Urzędzie Czopowe 
M ia ła  Stanisławowa i Cepłowa przez publiczną lieytacyą na czas dopoki z Czopowem ogo­
lę n insza odmiana Rządowa nienaitąpi, nayw ięcey  daiąceniu puszczone będzie. Prjjtium fisci 
Czopowego w  Stanisławowie iefi zł. ryń. 153 kr. 30. W  Cepłowie gr zł. ryń.

Maiący ochotę nabycia wspomnione czopowe w iednym lub w  drugim Mieście na w y z n a ­
czony czas i dzień tutay znawdować fię i 10 część praetii fisci iako wadium z sobą przywieść 
maią, od k tór jy  licytacyi ży d zi nie są wyłączeni".

Z  C. K . Cyrkularnego Urzędu. —  W  Siedlcach d. 30 7&ra 1302. L 
Dla słabości ty '.  Starofty Cyrkularnego/ Lew iński.

C. K. Gubernium G alicyi Zachodni^ . —  Kroi. U rzą d  Cyrkularny Krakowski w Kance­
la r i i  swey urzędowey  23go t. m. Października p r zed  p o Tudnt'm  o gtey godzinie d zier­
żaw ę rogatek mieyskich na rok wo/.skowy 1803 za obwołaniem ceny fiskaluey  1-6,277 ryń, 31  
kr. w/noszącey na publiczną poda Ucytacyią. —  M aiący m ś l  zalicytowat.ia tey rogatko­
w e j dzierżaw  z mogą codziennie bez przeszkody p rzeyrzeć warunki dzierżaw ne w u rzęd zie  
cyrkularnym Krakowskim  , i  pow inni opatrzyć fię  w przód należyty m zakładem  1627 ryń. 
45  kr.jpzynoszązjm .—  W  Krakowie 16 Października  1802.

Baron de Galnfels.
Przez C. K .  Sądy^ Szlacheckie Lnbelskie Galicyi Zachodniey publicznie fię ninieyszyru 

obw ieszcza, iż fłosownie do zaszłey  ugody pomiędzy kredytorami mafly krydahtęy Teofily  
X ię ż n y  Sapieźyny do protokołu z  p r z y c z y n y  obierania kuratora mafly i deputacyi na dniu 22 
Lipca r. d. przedfięwzietego wniefiomey, zbieg w ierzycielow  na całym maiątku Teofili X ię ż n y  
Sapieźyny na dniu Marca r. b. otworzony, i przez Edykta obwieszczony* odwołanym zo- 
ftaie i tenże za ukończony fię oznaymuie, Pani zaś Teofila Xiężna Sapieżyna do dawnleyszego 
ftaD'ł fię przywraca.

G o ła fzew m .
G  mis z ech i.
Friedenthal.

Z  Rady U .K . Sądów Szlacheckich Lubelskich Galicyi Zachód.
D an w Lublinie d. 9 Sierpnia 1802.

Sachan k.
C. TL 'Sądy Szlacheckie K r liw skie ' G nl'cy i  Zachodniey oznaymuia tym Edyktcm Jano- 

w  D  minowi Brzezińskiemu i iko Ceflyc naryuszrwi M aryarny  Przezińs! i: ż&, Pań Kazintir* 
Popie' 11 Sadów tvch przeciw Panom Jozefowi Dunmnwi Brzezińskiemu , niemnicv Janowi 
Duninowi Brzezińskiemu i Jmć X iedzu Franciszkowi Hunowi Brzezińskiemu— o zniszczenie 
transakcy daiałow^y dnia 12 Października 1801 zaszłey  —  żałobę podał, i o j omoc Sądu , 
ile sprawiedliwość -wymaga , profił.

G d y  ziś  Sady te ,  n.icmriiac wiadyności gdzie P. Jam Dunin flrezijsj.i zofiaie , łub c z y  
wcale w  C. K .  Pańilwach dziedzicznych znayduie f i ę , onemuż adwokata tuteyszego Pana
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Bełdowskiego z  lego szkodą i iego kosztem zaftępcą poftanowiły; z  którym procefs ren »/.«<. 
wme do przepisu u ( law y są d o w e j  na C. K .  Pańftwa dziedziczne w yd an e/?o7 p o S n i e ^ “l 
ukończony będzie; on przeto Edyktem nin ie jszym  tym Końcem upomina Ł  ?>ebv w  c V  
fie p rz y z w o ity m to ieft , w  przeciągu 90 dni sam ftanął, albo ieżeii iaki- m i ‘ 5 !  
dpwody , te zaftepcy wyznaczonemu wcześnie przesiał, albo nakoniec inn^o s i b S  ®7 eg° 
obrał, tego sądom tutejszym  wymienił i podług przepisowych środkow p « w f ° , ż y w a ł P które 
do s w e j  obrony Aa nayskutecznieysze osądzi; gdyż w  przeciwnym razie wszelka n ie d ń lS  
winien zaniedban> * ^ n!kn;jc samby sobie podłng, opiewu C , K .  Praw przypisać b y ł

/fo ze f de N ikorow icz.
J ó z e j dc Cronenfels.

J .  Gclline/t.
Z  K  Sądów Szlacheckich Gnlicyi Zaehodniey.

"  Krakowte d. 21, Sierpnia 1,802.
* E ls tjf*'

C: K .  S ^ d y  S z la ch e ck ie  L u b elsk ie . G il l i c y i  Z a e h o d n ie y , o z n a y m u ia  t y T E d v ]  tom )P 
J a n o w i  P o to ck ie m u , ż e  J P .  Jo a n n a  P o to c k a  w  W a r s z a w i e  m ie s z k a ia c a , u Sądów ty c h  w  s n / i  
w i e - o  zn ieften ie 1 n iew ażn ą  u cz y n ie n ie  tra t iz a k c y i  D o b r  K r z y c z ę w a  ż a ło b ę  na n iego p od ała  
. _ S n d u . n ie  S p raw ied liw o ść w y m a g a )  d o p ra s z a ła  fie p a u a ta ,.

fie i ukończony zoftanie ; on przeto Edyktem nimeyszym tym końcem upominała (17, ażeby w  
c z a f i e  przyzwoitym,to ieft: w  90 dniach sam ex cy p o w a ł,  albo ieżeii ma iakie prawa swego do­
w o d y  te zaftępcy wyznaczonemu wcześnie przesłał , albo nakoniec innego patrona obrał, te- 

Sądom tym wymienił o podług przepisów tych środkow prawa u żyw ał , które do obrony 
sw ey  sprawy za nayskutecznieysze. osądzi, gdyż inaczey wszelką niedogodność z zaniedba­
nia wvnikaiacą podług opiewu C. K .  p ra *  samby sobie przypisać b y ł  winien,.

Dan w  Lublinie d. 31. Sierpnia l 8 ? 2 . .
G o ła siew stii.
jtrięaenthpł^.
Munch.., " "

Z ’ B a d y  €. K. Sddow Stach: LubrU  G a licy  i  Zaehodniey.
Sahanec!:.

C  K  sądy fztachechłeK rakow skie G alicyi zaehodniey ożnaymuią ty m .E d  kum  Pana, 
<SiT* f ,m R ylskiem u: że Pan Ignacy Benoe u sądów tych —  o.w mazanie z Kiąg ziem iań­
skich resetuiacego za część  dóbr MoJUi szacunku 7000 z ł . p o i  ia,ko iu i  zapłaconego i o 
nawrócenie czyli skacowanie, skryptu na.tę summę wydanego r- zalobę na niego p o d a ' , 1 
oD om oesadu , ile spraw iedliw ość wymaga , p r o sił.

C d / z a ś  sad/ te nie maiąc wiadomości gdzie Pan obżetłowany zofiaie , lub czy w ca le .
 ---- 1 f i  a  e \ s - to t^ tn 'r  f i  f i :  P łn  i  s i ł  rt / // f f i  \> / V  a  o r \  P  ł «  .0 V n a

  ' J/rinia Re  * t l i ł b y  W UCS. ATOICW . s ą w t w  c u u s j9 *y L ii* u n * u  Ą u r r u a m u  1 ^ 0 z u ^uud.1
urn uP 0^ J n{ lian a ł , albo ie ż e i i . iakie ma praw a swego d ow od ź, te zajlępcy w .‘zna­
nie 9 zranasa ' J  ̂l  „/i,„ M„ln«iee. innego sobie patrona o b r a t. te/n sadom tu-tfia Sarn iw n u *  9 L ... ^

a.ierpUiL v r z e s ła ł , albo nakoniec tm ego sobie patrona o b r a ł, te$o sądom tu-
% Z S S  Z S k B p ó k e  przepisu sych śrhdhóąd. , « /  o-
b r o n /za  Ł y  skutecznie:fze o są d zi;  gd /ż w przeciw nym  razie wszelką niedogodność z żar
niedbania wyniknąć mogącą samky sokie podług, opiewu C. K. praw  przyp isa ć byt winien.

J o z e f  d i N ikorow iez. .
J o z e f  de Cronenfels. .

^ irajLlg SRady C. K . Sądów Szlacheckich Krakowskich Galicy i  Z a eho d n iey ..
W  K ralow ie dnia 14. W rześnia  1802.

Kas ner.


